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W i a d o m o ś c i  k r a  i © w  e.

Z e  Lwowa. —  Pleban Łaciński w  S z s r z y -  
» ie  -JX. M y d l a r s k i ,  ofiarował na wsparcie 
tutey s ?, o - kr ai o weg o Instyiutu, Inwalidów u  Zr- 
44 Kr.,; równie też. oświad. żyła się Gmina ka
meralna B r a t k o  w i e k a  w Cyrkule .Hzeszow- 
ś-kim, że należące się iey Obligacje * pożyczki 
Troienney, wyn.s?ącey ogółem sęb Zr. 18 3/’8 
Kr. wraz » pr-wizyą od igo  Listopaaa »8 »3go 
przypadaiącą , a kameralna Gmina Z a r z y c k a  
(również w Cyrkule Rzeszowskim-) ,. ie  wiepo- 
hierane ieszcze od igo Stycznia! i8i6g© pro- 
wizye od swoich Obhgaeyi z pożyczki woien- 
ney i liwerunhu pochodzących, a summę 7007 
Zr. 16.5/o Kr. razem- wynoszących, wspomnio- 
nemu Instytutowi Inwtdiuów odstąpue.

Z- Wiednia d. 20.. Lutego. —  Nadzwyczaj
ny Królewsko - Portugalski Anihassador, Mar
grabia M a r i a  l v  a ,  który tu przybył dla pro
szenia uroczyście o rękę N. Arcy » Xięini«zki 
L  eo p  « I d y  n y s i- dla. podpisania umowy mał
żeńskiej , odprawił d- 17- b- m- &  gods- Scicy 
po południu uroczysty wjazd swóy do tntey- 
szey stolicy- Orszak, składał się z e  znakemitey 
liczby poiazdów, które,, ruszy wszy z pałacu e -  
grodowego Xiąźąt Szwarcenoergow, iechały 
przez kilka głównych ulic miasta do mieszka
nia Ambassadora na rynki* Minerito w- Dnia i-8. 
b.m . © goćbr-1 srstey w południe ,  żaiechał tenże 
Ambassador z orszakiem swoim do- Dworu dla 
otrzyraania- posłuchania i formalnego proszenia 
o rękę w yż pomienioney Arcy -X iężn iczki, i  
wprowadzonym został przez C. K. Urzędników 
dworskich do sali obrzędowej. P o  dopełnie
niu tego- uroczystego- aktu miał Ambassador 
posłuchanie u N. Cesarzowey i  w Jego Ccsa- 
rzowicowskier Mości Arcy-Xięcia Następcy tro
nu, a. potem z tymże- samym orszakiem do po
mieszkania s wolego powrócił-

Jego K ro  .ewi■. owska Mość , Xiążę Antoni 
S a s k i , ,  przyiechał z  Małżonkę, swbią-, Arey- 
Xiężną Austryacką, d. i 5. b.m - do tutcyszego 
C - II. Dworu. '

Począwszy od d- > go Lipca roku zeszłego,, 
aa do d- i j .  bieżącego miesiąca- Lutego, spa- 
S®ae« iraa. w ,tey stolicy S to  M i l i i o a a w  Złe-

tych Reńskich papierrwyćb pieniędzy, ź  któ
rych weszło 56 miiiionow prżez działania Ban
ko, a 56 miliioncw przez dobrowolną pożycz
kę, ętworzons* Patentem z dnia 2*jgo Paździer
nika i8t6go.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .  
F r a n c y * .

'  W szystkie prywatne listy z P a r y ż a  (za
warte w pismach publicznych), potwierdzają 
wiadomość o sfupełnem wyzdrowieniu Króla- 

Dnia 6. Lutego pracował Król kilka go
dzin z Xięciem B i c h e l i e u  i  Marszałkiem 
M a c d  e n  a i de nu

Keszta łożone- przez Rząd dotychczas na 
naprawę Kościoła S. D y o n i z e g e ,  wynoszą 
2^02,000 franków.

Rosprawa względem proiektu tyczącego  
się w o l n o ś c i  o s o b i s t e y ,  rozpoczęła się w  
I z b i e  P a r ó w  właściwie d. a3. Stycznia; ie -  
dnsrkże dla zaszłych- rospraw z przyczyny pro
jektu względem u r z ą d z e n i a  Z g r o m a d z ę  A 
© b i e r a i ą c y c b  (który podano Izbie wprzó
dy) odłożoną- została aż do rozstrzygnie- 
nia tego drugiego prawa- Jeden z . Parów  
(Xiaże T a l l e y r a n d )  wniósł nawet, aby n ie  
pierwey głosować względem- prawa tyczącego  
ąię w o l n o ś c i  os- obi st ey, .  dopóki rzecz uie 
będzie- ukończona względem prawa- o w o l n o 
ści ,  dr u k u .  Oto- iest mowa, którą miał przy  
tey okoliczności Xiążę T a l l e y r a n d  na posie
dzeniu d. 2$. Stycznia.

„Mośei Panowie l  Cżyteż się wydarzali, 
okoliczności, gdzie dla odebrania złemu środ
ków szkodzenia, trzeba pozbawiać mężów pra
wych bezpieezeńs'wa ? Smutna to iest myśl 
ależ- prawda zm-usza nas do wyznania, źe się 
okoliczności podobne czasem wydarzać, mogą. 
Znayduiemyż. się- obecnie w fakowein pełnie-, 
niw? Nie wiem o- tem ;. nie mógłbym osądzić, 
te g o , iak tylko w skutku- rzeczywistości, a- 
aa tych. zbywa mi- zupełnie. Ale wiem* to ss 
pewnością, iż musiauoby zwątpić o- Narodzie-,, 
któryby z nawykuienia- w Lakiem się pofeżenhr 
zraaydował-i  ie  byłoby to nieomylnym środ
kiem przyzwyczaić go do ta'-vweg©> połoaacnią,.



Hćywaiąc często lu t  długo spo»#h« który Sl§ w
takimi" składzife rzeczy staie niezbędnym albo
wiem częste lub przedłużone uży wanie sposobu 
tego zrządziłoby nieocbybuie albo stan rozdra
żniony, który, imby go więcey potrzebował, temby 
go baidziey czynił nakonieo bezowocnym; .lub- 
też zrzędziłoby stan niewolniczy , który spo
winowaconym będąc zawśze z duchem burz
liwym i buntowniczym, 'niemniey iest zgu
bnym. Wyjąwszy rzadkie przypadki, które prócz 
tego zawsze bardzo krótko trwaią , iedyny śro
dek zabezpieczenia spokoynośei pubiiczney iest 
ten , Jnedy publiczne swobody niezłomnie są u 
trzymywane. Tron, którego byt składa część tych 
swobód, nie ma lepszey nad to ręhoymi, ani p.a • 
wet Izba dla własnego istnienia swoiego: gdyż 
dla zniszczonych swobod nie potrzeba żadnych 
stróżów. Mości Panowie t Obecne pytanie , 
połączone iest widocznie z pytaniem drugiem, 
względem którego uiacie iak nayprędaey ro- 

sprawiać, a połączone iest taK ściśle , iż nie
podobna posiadającemu wiadomość rzeczy roz
strzygnąć iedno, nie wiedząe z nieiaką pewno
ścią, iak drugie rozstrzygnionem będzie. Pow
tarzam, iż nie możnaby podług wiadomości rze
czy za proiektem do prawa lub przeciwko o- 
ne tuż glosować, o którego pożytkach lub szko
dliwości nie możnaby radzić z nieialtą dokła
dnością; iakżeby można ie osądzić, kiedy one 
zawisły poniekąd e d ' drugiego prawa , •  Łto- 
rem nie ma pewności, czyli się . utrzyma lub 
nie? niezaprzeczoną iest to rzeczą , że szko
dliwe skutki ograniczenia osobistey wolności , 
staia się nanieyszemi lub większemi w miarę 
ograniczenia wolności druku; i nawzaiem, ie  
skutki szkodliwe ©graniczenia wolności druku, 
podobnież więhszenai lub mnieyszemi się staia, 
W  miarę ograniczenia1 wolności osobistey. Jak
że można *  wiadomością rzeczy głosować 
względem iednego z tych ograniczeń, ieżeli 
nie będziemy mieli przynsymniey dostatecznych 
datów dla osądzenia, co względem drugiego 
postanowionem będzie ? Nie przywłaszczam ia 
sobie bynaymniey w tey chwili teg o , abym na
przód stanowił : iakby mogły bydź rozstrzy- 
gnietemi obadwa proiekta; utrzymuię tylko, że 
ich nie można odłączać od siebie. —  Tylko 
po koleynem roztrząśnieniu i  porównaniu o- 
nychże, będzie Izba w etanie rozstrzygnąć, czyli 
przyiętemi bydź mogą lub me; a dopuściwszy, 
że ioden z nieb przyiętym ma zostać , między 
obudwoma wybór uczyni; byłoby to jednakże 
rzeczą niepodobną , gdyby glosowano względem 
Iednego, nie zgłębiwszy drugiago. Potrzeba więc 
koniecznie, aby dopóty nie głosowano wzglę
dem tego , który stanowi przedmiot obecnego

posiedzenia', póki się nia naradziemy Wzglę
dem obydwóch, i to iest, czego żądam wyraźnie. 
Wniosek moy przekładam w sposób następuią- 
cy : „  Dopóty nie można głosować względem
„proiektu do prawa tyczącego się W o l n o ś c i  
„ o s o b i s t e y ,  póki nie zaydzie rosprawa wzglę
d e m  ' proiektu dó prawa o w o l n o ś c i  dru*  
„ k u . “

Jednakże wniosek ten, w skutku uczyni#-' 
ney uwagi przez Prezesa, o d r z u c o n y m  zo
stał; a to dla tęgo, że Izba nie może w żaden 
sposob ouwiekać obrady względem podaneg# 
iuż sobie proiektu do prawa dla proiektu dru
giego, o którym-nio ieszcze nrzedownie ni© 
wie, i względem którego zawisło od woli Kró- 
la , czyli g# ma Izbie do rozstrzygnienia pedać, 
lub nie.

Z P a r y ż a  donoszą pod d. 2. Lutego c# 
następuie : ,,Prawo względem nowego urządze
nia wyborów, przyiętem zostało w Izbie Parów  
z  nieznakomitą większością głosów , co musi 
bydź rzeczą bardzo przyjemną dła Ministrów, 
gdyż musieli znowu walczyć z ważnymi prze
ciwnikami , maiącymi wpływ wielki, dla które
go daleko mniey pewnymi byli swoiey sprawy, 
aniżeli w Izbie Deputowanych. W łaściwie © 
to szłp możnym przeciwnikom tego proiektu 
da prawa, aby na przyszłych wyborach znieść-, 
zasadę demokracką, a nadać przewagę zasa
dzie arystekraekiey równie i dla Izby Depu
towanych , to iest liczbę obieralnych ograni
czyć na pewną klassę właścicieli wielkiego 
majątku (naywięcey że Szlachty, dawney) ; przez 
c o g d y b y  systema to pochwalonem zostało - 
Izby obiedwie .składałyby się na przyszłość z  
i e d n a k o w y c h  -żywiołów, co się zdaie isto, ' 
tnie sprzeciwiać Konstytucy- i zasadom systema- 
tu reprezentacyjnego,, T e ostatnie widoki 
były bardzo dobrze wyiasnione przez kilku 
mówców Izby Parów , który<h przedstawienia 
potem drukowane były. Naylepszein z nich 
było przedstawienie młodego Xięcia B r o g l i o ,  
który pierwszy raz zabrał głos podczas tey 
rosy.rawy, i dowiódł w s mey istocie,*ie posia
da talenta, 2* których słynie powszechnie. Czy
ni ón nnywięltszy zaszczyt wychowaniu liberal
nemu, 'które, odebrał, a do którego przyczynił 
się w części szanowny oyczyni iego , P. V  0» 
y e r  d’A r g e ń s o n .  Oyciec iego, Xiąże Wikto© 
B r o g l i o ,  był iednym z wieikitb mówców 
Zgromadzenia konstytuującego, który oświadczał 
się z  zapałem za zasadami rewolncyyneini , i  
szczególniey popierał jjadisienir prąw fen dal
ii y eh i dziesięcin na sławrem posiedzeniu d, 
4. Sierpnia 1789, a przecież ppźuiey stacouym 
byi z  wyroku straszliwego Trybunału ż©wuiu*



óyyaego. W  kilka lat po ićgo Śmierci, zaślubi- 
fu się pozostała wdowa e P. d 'A r g e n  s e n e  .n.. 
X iażę, którego Król iako wnuka sławnego 
Jtasaałk B r o g 1 i o mibnował Parem F r a n 
c j i ,  poślubił sobie w roku przeszłym  Locha
nia godną córkę Pani S t a e l o w e y .  Równie 
i Marszałek M a c d e n a l d  miał wyborną mowę 
za Wniesionym przez Ministrów proiekteia do 
prawa względem wyborów. Gednem uwagi i 
sprawuiąeem wielkie wrażenie było zboczenie, 
■w które’ się zapuścił przy ter okoliczności dla 
pochwalenia d a w n e g o  w e y s k a  L i g e r y ,  
rozpuszczonego przez niego samego w roku 
sbiŚstyra, szczególniej zaś dla wysławienia do
brych uczuć i przychylności tego woyska, które 
w każdy sposób okazywało od czasu, iak rozpu
szczone powróciło do swoich rodzin, chociaż 
ci waleczni woiownicy (iak się M a c d o n a l d  
Wyraża) ad  w i e l k i c h  i m a ł y c h  W e z y r ó w  
W Departamentach swoieh zni uważanymi, drę
czonymi i hańbionymi byli. —  Zboczenie to 
erobiło tem większe wrażenie, te  właśnie krót
ki czas przed tem mówił Minister Policyi w  
izbie Deputowanych podobnież korzystnie o 
Officerach na połowie żołdu będących, i o 
Żołnierzach z woyska dawnego, bawiących te- 
ła z  przy swoich rodzinach. W reszcie maią to 
aa rzecz pewną, i e  M a c d o n a l d  mianowany 
będzie Ministrem woyny, i io  także nastąpią 
inne, eddawna spodziewane odmiany Urzędni
ków w wyższych Władzach.**

Na posiedzeniu Izb? Deputowanych d. 3. 
•Lutego, podane były przez Ministra Sprawiedli
wości dwa proiekta do prawa; ieden o o dp o wie- 
d z i a l n o ś c i  M i n i s t r ó w ,  drugi o u t w o r z e 
n i u  na n i c h  S ą d u  z I z b y  P a r ó w .  W  ob
szernej .mowie swoiey namienił Minister: iż
by to było bardzo mylnera zdaniem, gdyby 
Sądzono, że odpowiedzialność Ministrów tam 
tylko istotnie ma miejsce, gdzie zachodzi skar
ga o przestępstwo. Jest pewny rodzaj odpo
wiedzialności . powszechnej, którą pociąga za 
soba każdy krok przez Rząd uczyniony; iest 
ona daleko v iększey w agi, aniżeli odpo
wiedzialność szczególna, snceą którcy każdy 

1 z  osobna Minister, oskarżonym bydź może przez 
Izbę Deputowanych przed Parami o prze. 
stępstwo. Minister nie zawsze obowiązanym 
iest zdawać sprawę z czynności swoich, i od
powiadać na niepewne ' oskarżenia; ale mu
si ubiegać się o publiczną opiniię. Prawo to 
Zawiera co następuie : i.) W ssyscy Ministro
wie odpowiedzialnymi są, każdy za wszystkie 

zyuności Rząd*, tyczące się iegc Departamen- 
ta. 2.1 Każdy z nięk oskarżonym bydź może 
grzea izbę Deputowanych przed Izbą Par w

o  zdradę lub ździerstwt 3.) Król nie iest 
aiocen żadnego Ministra uwolnić od odpowie
dzialności , anitc-ż wstrzymać sądowego poszu
kiwania, 'prawnie przeciw niemu przedsięwzię
tego. 4-) Minister staie się winnym zdrady: a.) 
ieże li, czy! to przez intrygi, czyli osobistemi 
czynnościami, elbo też podpisanemi przez sie
bie rozkazam i, narusza bezpieczeństwo osoby 
Królewskiey, Kraiu, lub osób Królewskiey Ro
dziny; b.) ieżeli obalić usiłuie władzę Królew
ską . następstwo tronu, p o r z ą d e k l u b  moc 
konstytucyjną któreykolwiek gałęzi W ładzy  
prawodawczej; c.) ieżeli artykuły Konstytucji 
4ty, Sty, 8my i ęty nadweręża*). 5.) Stąię się 
winnym ździerstwa, ieżeli wiadomie i złośliwie 
nakłada podatki, które żadnem prawem nie są 
postanowione; ieżeli nakazuie lub upoważnia 
wybieranie onychże ; ieżeli pieniądze kraiowe, 
maiace swóy cel zamierzony, na inny obraca j 
ofiary, obietnice , podarunki przyymuie w celu 
wydania rozporządzenia mktisteryalnege , lub 
ieżeli pośrednio , lub bezpośrednio należy d® 
iakowego przekupstwa w Ministerium swoiem. 
6.) Izba Deputowanych nse może żadnego Mi
nistra pociągać do odpowiedzialności, tak tylko 
aa odebraniem zaskarżenia, podpisanego przez 
pięciu Członków i przełożonego na publicznem 
posiedzeniu,, na którem rzeczywistość zdrady 
łub ździerstwa wyjaśnioną została. 7.) Pierw
sze dochodzenie przedmiotu oskarżenia zawie- 
szonem m« bydź przynaymniey do dni trzech; 
ieżeli się okaże 'sprawiedliwem, przeło- 
żonem zostanie Ministrowi. 8 .) W  osra doi 
potem słucha Izba tłumaczenia się Ministra , i 
rozstrzyga : czyli należy 'wyznaczyć w tey inie- 
rsę Kommissyę. q.) Kommissya taka składać 
się ma z ęciu Członków, do których żaden z 
donosicieli należeć, ani też głosować w przed
miotach tyczącyph się skargi nie może. to.) 
Kommissya mą naydaley w dni 14 zdać sprawę 
z dołączeniem zdania swoiego. 11.) Skarg- 
nic mogą pierwey bydź osądzonemi, iak tylko 
po trzykrotnych rozprawach, ośmiodniowym 
międzyczasem przedzielonych ; odrzucone zaś 
mogą bydź po kaźdey takowey rosprawie. 14.)

• * )  Artykuły te brzm ią iak następnie: A rt. 4-) O so
bista wolność Francuzów iest zabezpieczona. Kikt 
•nie może bydź-ścigany, ani więziony,- w siaw szy 
w przypadkach prawem przepisanych, i tylko 
podług trybu praw nego. — A rt. 5 .) Każdy 
wyznaie swoią religiię z równą wolnością j i 
dla icy obrządków równey doznaie opieki, —  
A rt. 8.) Francuzi maią praw o ogłaszać sw # 
-zdania i drukow ać one , atosuiąc się do praw  ,  
k tóre  nadużycia tey wolności karcić maią. — 
A rt, 9.) W szelka w łasn ość, ta n aw et, którą, 
narodową zow ią, iest n ietykalna, gdyż p raw * 
ńie czyni między niemi żadney różnicy-
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Izba miauiłie 5 tfcmmissarzy <11 a przełożenia 
targi Izbie Parów, dla ułożenia aktu oskarże

nia , stawiania świadków i  t. d. i 5.) Skarga 
ważną iest po zakończeniu nawet lub *ozwią
zaniu posiedzenia , i ci 5 Kominissarze zatrzy- 
muią swoi© pełnomocnictwo,. chyba7 gdyby no
wa Izba osadziła ich mieysca nowymi Czlosi
kami. lb.) Kary są te same, które Tzba P a -  
rów zwykła także w innych podobnych przy
padkach wymierzać: śm ierć-,, w y g n a n ie - ,, 
d e p o r t a c y a ,  w i ę z i e n i e  * t~ d.

M o n i t o r  zawiera artykuł v p r z y c h o 
d a c h  , w którym między innemi,. czyni naste- 
puiącą uwagę : „Ros-pra w a, względem. Budż et u-  
iest walką, gdzie zwycięstwo nie- może bydź. 
wątpliwem, ani też- długo trwać- w sporzer 
gdyż sława basza i nasze szczęście na cel są 
swstawione.. Że- rausiemy pożyczać- pieniądze,, 

nie iest to wprawdzie szczęściem,, ale przecież 
rzeczą- mniey szkodliwą dla Kraiu, aniżeli dla- 
prywatnych. Winni- jesteśmy cudzoziemcom,, 
i  musie-my im zapłacić;, ieżeli. dokażemy tego 
ich. własnemi pieniędzmi,. nie- będzie to prze
cież złem  działań,em. Zostaniemy wprawdzie 
dłużnikami p r o w i z y i a l e  to- nie iest tan wiel- 
Mem- n ieszczęściem gd yż ,te- długą megą, nas; 
wciągnąć- z cudzoziemcami' w nie iedne- poży
teczne stosunki-. Sprzedaż lasów- n ie będzie.- 
nam także szuocizić. Kray nie- potrzebnie ko-- 
nieczme własności ziemiańskiej posiadać,, a 
nawet pożyteczniej byłoby,, gdybyr wcale iey 
nie miał,, ponieważ osoby prywatne lepiey ..z: 
niey korzystać umieią. Nigdy nie byli Królo
wie nasi u b o ż s z y m i i a k  kiedy byli nay- 
większymi p ssiadaczami z i emi w Kraiu. Jakiem— 
żeby to- było- sz cz ę ś ci e m- gdyby iednomyślnie 
zgo Jzono się na przyieeśe tego B u d że  tu !“ •

P o z y  c zk  a-, nie przyszła ieszcze ze' vszyst-/ - 
kiem do, skutku ale co teraz- pewnie nastąpią 
ponieważ iuż ‘znayduią się w P a r y ż u  naczel
nicy domów kupieckich, które zawarły p r z e *  
do g o d trą, umowę. Ostateczne- zawarcie- tey 
umowy w kształcie moc prawną ma-iacym,. na
stąpi dopiero po uchwaleniu B u d ż e t u  przez 
obiedwie I«b»,. i  potwierdzeniu: onegoż przez 
Króla;, albowiem przez to tylko pozyska- waż
ność koMstytucyyną- utworzenie nowych docho
dów, i dozwolone Rządowi rozrządzenie- laga
mi. W ielu wexlarzy i kupców hurtownych w 
P a e y ż  ti, nieradzi patrzą- na- układy z domami 
zagranicvne«ni względem- tey pożyczki.. Jeden 
z  nich, P e r i e r  Bankier Paryzlii, wyd ł  pismo:; 

- R e f l e x i o n s  s u r  l e  p r o j e *  d ’ e mp r u n t .
(Uwagi nad p roiek teń  pożyczki).. D la  ukaza
nia nie-lołf żnożei uwag, te g e  Bankiera,, oświecił' 
go M o n i t o r .

K tw t układy z li werantattu względem po**- 
Wtórnego podięcia się dostarczania żywności 
dla rozmaitych- korpusów woyska1 zaynmiacegO1 
F r a n c y ę , ,  miały się skończyć na niezyn dla 
tego-, że się- nie mogli, zgodzić o- cenę. Zatrzy
many więc zostanie- sposub żywienia, tego woy
ska,, przyjęty od nietakiego iuż czasu; to iest: 
Rząd; każe- przez. Ajentów swoich ( których 
przeJeź największą część składaią dawni li-  
weranei) skupować artykuły żywności na-, swóy 
własny rachunek , i. takowe,, przy zarządzeniu 
ustanowionych, do'tego- Komissa-rzy woieunych, 
odstawi ić do składów woys-ka? sprzymierzonego. 
W yszedł rozkaz,, aby składy wuyskowe będące- 
w miastach wielkich i twierdzach, były zupeł
nie- opatrzone- w  żywność,, w którym to- celu- 
zamówiono- ze- strony Rządu- 28000-hektolitrów  
z,' zagranicy. Skutkte-m tych środkow iest to, 
ze- zawsze leżą znakomite sapasy gotowe de 
rozrządzenia rządowego, i że Rząd nie będzie 
nigdy zmuszonym czynić wielkich ofiar; gdyby 
na. wiosnę ceny żboża ieszcze w ięcej podsko
czyć. miały..

Według, listów Z' C a m b r a i  rozchodzi się 
w  tem miaście i. w całym Departamencie P ó ł 
n o c n y m-  pogłoska, iż w skutku; zawartych u* 
mów między Mocarstwami syrzymirrzonemi i- 
Rządem Fraocuzkim: r skrzydło prawe woyska 
zaymuiąeego- F  r a-n c y ę zmnieyszone bydź, ma- 
w .miesiącu? Maren o- 12 do- 15oo-x ludzi;, na
znaczają. iuż' kilka- pułków Angielskich,, która- 
powracać maią do Oyczyzny.. Ta radosna dlą- 
Francuzów nowina,, sprawiła prayiemne wraże
nie.. (Najnowsze doniesienia, z C a m b r a i  po
twierdzała tę-wiadomość , i dodaią , że powra
cające do A n g l i i  pułki, wsiądą, w C a l a i s  na  
okręty);

Listy 01T grabie FraircuzRicłi donoszą,. że- 
W" okolicy P i k a r d y i  zjawiły się-bandy ro z-  
bóynikow, które na podróżnych.r a nawet i na* 
gońcow napadaią, i  onychże rabuią. Jednst 
z tych band liczy blisko- 20 ludzi r uzbroionych- 
w sztućce- i- sztylety , którzy iuż. z zuchwało
ścią- wiele, zbrodni- popełnili; sądzą z pewno
ścią-,. że i>sę między- ni mi i Woysbowi zn-r-yduią..- 
Przędsięwzięto- iuż środki- dla położenia końca* 
tym- bezprawiom-.. Kilkanaście brygad żandar
merii 1 kilka oddziałów lekkiey iaźdy ruszyło 
z. różnj-ch mh-ysc, a w  wielu innych m iejscach  
wspreraią ich gwardye- nar-i-dowe. Poymantr 
iuż kilhanaś ie- podeyrzanj' h> -oso-b , i  nie wąt
pią ,, iż beżpie -z«ństwo publiczne wkrótce przy
wróconemu zesłanie; winowaycy wydani będą; 
Sądom prewotalnym,. gdzie się ięh- proces nay- 
spieszniej' rozpocznie.


